
Orkiestra Na Zdrowie, Jestem z Tob
JEŚLI CZASEM W TRUDNYM CZASIE
TKWISZ W ZAMĘCIE ALBO GDZIEŚ NA TRASIE
ZAPAMIĘTAJ TO JEST OWOC NASZYCH SPOTKAŃ
JA JESTEM Z TOBĄ
A JEŚLI CZASEM WCZESNĄ
GDZIEŚ NAD LASEM SOBIE FRUWAM
ZAPAMIĘTAJ Z BUKOWINY JA NA PARAPECIE
ZAWSZE CZUWAM
JĘZYK CIAŁA ZNA POŻEGNAŃ
STRACH I ŁZY TAK JAK DŁUGO SIĘ ODWRACASZ
OD TYCH SIŁ CO SĄ DLA CIAŁA
STRONĄ DRUGĄ
CHCĘ ZAPYTAĆ DZIŚ GDY WIDZĘ CIĘ
I CAŁA TUTAJ PRZY MNIE JESTEŚ
CZY NIE CZUJESZ ŻE JUŻ ŻADNYCH NIE MA PRZESZKÓD
ŻE NARESZCIE
JEŚLI NAWET CZASEM WPADNIESZ
W POMIESZANIA ZIMNĄ CIEMNOŚĆ
ZAWSZE MOŻESZ BYĆ CHOCIAŻBY NA ODLEGŁOŚĆ
ZAWSZE ZE MNĄ
WIEM NIEŁATWO SIĘ ROZPUŚCIĆ
W CAŁYM ŚWIECIE TAK DO KOŃCA
ALE POZWÓL CHOĆ WYJEŻDŻAM JEDNOCZEŚNIE
TU ZE SOBĄ ZOSTAĆ
WĘDRUJEMY KAŻDE SWOJĄ
ROZPUSZCZONE W ŚWIECIE DROGĄ
I PAMIĘTAJ ŻADNE SIŁY JUŻ PODZIELIĆ
NAS NIE MOGĄ
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